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Przed nowymi wypadkami na Zachodzie. 


Pochód Anglików na Petersburg. — Mowa Hussarka w izbie panów. 


stanie przesilenie W Austin. 


(Koresp. „Naprzodu*), 
: Wiedeń, 27 lipca. 

Cała letnia sesya parlamentu austryackiego o» 
bracała się dookoła prowizoryum budżetowego, 
t. j. sprawy, której gładkie załatwienie we 
wszystkich krajach sz wyjątkiem  Pnzedlitawii 
rozumie się samo przez się i nie stanowi nigdzie 
przedmiotu walki politycznej. W Wiedniu inia» 
czej. Gabinet dra Seidlera upadł, gdyż w żaden 
sposób nie mógł uzyskać nawet małej większości 
dla prowizoryum budżetowego. Nie wiele brakos 
wało, żeby także rząd bar. Hussarka wywrócił 
się dla tejsamej przyczyny nazajutrz po nomina: 
cyi. W rzeczy samej 
obecne prowizoryum budżetowe uchwalono naj: 
mniejszą większością, znaną w dziejach Austryi. 

Jeszczę w marcu biężącego roku bezpośrednio 
po traktacie brzeskim większość dla prowizo- 
ryum budżetowego wynosiła 82 głosy (203 prze: 
ciw 121), a dla kredytów wojennych 39 głosów. 

Wczoraj większeść dla prowizoryum budżeto: 
wego spadła do 20 głosów (215 przeciw 195). — 
Przytem należy mieć na uwadze, że przy wczo» 
rajszem głosowaniu 
brakowało 58 posłów, z których przeważnie wiek? 

szość należała do opozycyi. 


Gdyby opozycya była w komplecie, prowizo: 
ryum budżetowe zostałoby niechybnie odrzu» 
Giwe. A 

Opozycya dała się dobrowolnie przegłosować 


i tylko tej okoliczności gabinet Hussarka za» 
wdzięcza swą dalszą egzystencyę. 

Fakt ten uwidocznia jaskrawo głębexi rozstrój. 
Ale na tem nie koniec. Nawet to skromne pro- 
wizoryum budżetowe z łaski opozycyi gabinet u: 
zyskał tylko dzięki grze, jakiej niewiele przy: 
kładów zna historya. 

Jeszcze w ubiegłym tygodniu dr Seidler pro» 
kiamował publicznie „niemiecki kurs“ w Austryi 
i skupił dokoła swej osoby wszystkich Niemców 
austryackich z wyjątkiem socyalistów. Upadek 
Scidlera był zatem walną klęską tego kursu. 

Wściekłość niemieckich narodowców była cal: 
kowicie uzaśadniomą. Satysłakcyę za ten zawód 
moglo dać Niemcom tylko zamianowanie następ- 
cą Seidlera człowieka, który by im dał pełną rez 


kojmię, iż kurs niemiecki pozostanie nadal w | 


mocy, 

Jako taki szerzgierz Niemczyzny przedstawił 
się w ubiegłym tygodniu Czernin w Izbie panów. 
bezpośrednio po swej mowie kandydackiej z 18 
b. m. Czernin wybrał się do Budapesztu, ażeby 

rzezwyciężyć opór tamtejszych czynników poli» 
tycznych przeciw objęciu przez niego steru rza» 
dów w Austryi. 

Konferencye Czernina z Tiszą i innymi polityka- 
mi węgierskimi 

nie wydały snać rezultatu, gdyż kandydatura 

Czernina nie była wcałe wysuwana w czasie 

przesilenia ministeryalnego po dymisyi Seidlera. 

Natomiast ze strony niemieckiej lansowano 


kandydaturę obecnego namiestnika Górnej Awe. 


stryj, bar. Handla. 

lego ostatniego Stuergkh powołał w czasie 
wojny do ministeryum spraw wewnętrznych i 
poruczył mu opracowanie całego szeregu pro: 
jextów, oznaczających zupełny przewrót ustroju 
w. Austrri, 

Chodziło o wyodrebnionie i ewentualnie poe 
čiai Galicyi, reformę administracyi w duchu 

auaztycznym, zwróconym przeciw autonomi! 


wprowadzenie języka niemieckiego, 


| jako państwowego, podział Czech i t. d, jednem 


słowem o 


wielki plan germanizacyj Austryi według wzoru 
Szwarzenberga—Bacha z lat 1849—1851. 


Przygotowania były już daleko posunięte, gdy 
śmierć Stuergkha, a potem zwołanie parlamentu 
uniemożliwiło na razie wykonanie całego planu. 
Nie jednak dziwnego, że autor takich projektów 
cieszył się pełnem zaufaniem Niemców. 

Wybór korony padł atoli nie na bar. Handla, 
lecz na innego współpracownika Stuengkha, na 
byłego ministra wyznań i oświecenia w jego gar 
binecie, bar. Hussarka. 

Jakkolwiek obecny premier kontrasygnował 
wszystkie sprzeczne z konstytucyą akty par. 14 
za ery Stuergkha, to jednak politycznie się nie 
eksponował į był na tem polu do pewnego sto- 
pnia niezapisamą kartą. Jednakowoż już sama 
bezbarwność polityczna w przełomowym mos 
mencie historycznym musiała być dla Niemców 
kamieniem obrazy. 

Pierwsze zaraz kroki desygnowanego prezy» 
denta ministrów musiały nieufność Niemców 
spotęgować. Bar. Hussarek odmówił dania gwa» 
rancyi co do kontynuowania polityki Seidlera. 
W rozmowie z korespondentem jednego z buda» 


peszteńskich dzienników wyraźnie oświadczył się- 


przeciw „niemieckiemu kursowi i na jego mieja 
sce proklamował kurs austcyacki, 


wysuwając na pierwszy plan interes państwowy, 
nie zaś niemieckosnarodowy. Widoczne też były 
zabiegi Hussarka celem, jeżeli nie pozyskania, to 
przynajmniej ułagodzenia opozycyi słowiańskiej 
i socyalistów niemieckich. 

W oczach nacyonalistów niemieckich były to 
wszystięo grzechy śmiertelnie. Dlatego misyą 
Ilussarka spotkała się z niechęcią nietylko stron» 
nictw niemiecko-narodowych, ale nawet chrze: 
ściańskosspołecznych, jakkolwiek obecny pres 
mier swemi zapatrywaniami w sprawach kultu» 
ralnych stoi bardzo blisko obozu chrześciańsko» 
społecznego. Jeżeli jednak teraz fronda niemie- 
cka nie przybrała takich form, jak na wiosnę 
po dymisyi Czernina, to głównie przyczyma leży 


w zmienionej sytuacyi miedzynarodowe. 


Nawet wśrod naru* 
dowców niemieckich wziął górę prąd umiarko: 
wany. Z pośród stronnictw zgrupowanych w 
Zwiazku niemieckosnarodowym partya agrarnw 
(29 posłów) i partya niemieckoznarodowa (35 
posłów) oświadczyła gotowość do poparcia rzą» 


Idu i uchwalenia konieczności państwowych, cho» 


ciaż dr Hussarek nie dał żadnych gwarancyi co 
do niemieckiego kursu. Natomiast partya nie» 
miecko-radykalna (22 posłów), niemieckie cen: 
trum (4 pesłów) i partya narodowo:socyalisty» 
czną (2 posłów) postanowiły zwalczać dra Husa 
sarka i głosować przeciw prowizoryuma budżeto: 
wemu. Było to mocno kompromitujące dla tych 
grup, które dotychczas glosiły, że uchwalenie 
t. zw. konieczności państwowych jest obowiąz» 
kiem patryotycznym. Dla ratowania pozorów lca 
jalności państwowej opozycyoniści niemieccy u- 
chwalili głosować za kredytami wojennymi, co» 
by jednak w razie odrzucenia prowizoryum bud- 
zetowego nie mialo żadnego praktycznego zna» 
czenia. 

W tea sposób sytuacwa wygląda we czwarzek 
*ieczój | miałek mano: 


Z Murmanu. 


Umowa z koalicyą. — Marsz w kierunku w Per 
tersburga? 

„Mossische Zeitung" przynosi za rosyjskim 
„Naszym Wiekiem' tekst umowy, zawartej po» 
między Francyą, Anglią i Ameryką z jednej stro- 
ny, a „sowłetem* murmańskim z drugiej, która 
w głównych punktach brzmi: Ochrona terytos 
ryum murmańskiego przed mocarstwami oen» 
tralnemi (Murman, jak wiadomo, graniczy, z Fin- 
landyą). Do Murmanu zaliczają się okręgi: Kem» 
ski i archangielski. 

Wszystkie rosyjskie siły zbrojne istniejące t 
uftwonzyć się mogące pozostaną pod rosyjską kos 
mendą, ustanowioną przez Radę murmańską. — 
Kontrahenci koalicyjni biorą na siebie pomoc w 
sprawie uzbrojenia, wszelkich dostaw i instruk: 
torską. 

Aldministracya ma być sowiecka, do spraw: we~ 
wnętrznych obce mocarstwa się nie wtrącają. 

Wobec niemożności aprowłzowania ludności 
przez Rosyę, wymienione mocarstwa obiecują 
możliwą pomoc aprowizacyjną, oraz dostawą 
wyrobów przemyslowych, technicznego materya: 
łu budowlanego, w końcu poparcie finansowa 
rządowi murmańskiemu. 

Mocarstwa koalicyjne potwierdzają, iż nie 
działają w celach zaborczych. Pnzedstawiciele 
terytoryum murmańskiego łącznie z przedstawi: 
ciełami Anglii, Francyi i Ameryki proklamują,- 
że jedynym celem umowy jest utrzymanie nie» 
naruszonego terytoryum murmańskiego dla przy: 
szłej jednolitej Rosyi. 

Tyle o tej umowie. 

Z niej możnaby wnioskować, że w rękach koa 
licyi znajduje się prócz właściwego „kraju mur: 
mańskiego' i całe pomorze archangielskie z sa- 
mem miastem Archąngielskiem, tymczasem Pet. 
ag. tel. zaprzecza, jakoby w Archangielsku wy: 
łądowali byli Anglicy i twierdzi, iż Archangielsk 
znajduje się nadal w rękach władzy sowieckiej. 

Z drugiej strony prasa berlińska przynosi wia» 
domość, iż wojska koalicyjne posuwają się z 
pólnocy ku Powieńcowi nad północnym brzegiem 
jeziora Onegi, skąd wiedzie droga przez Szlissel: 
burg do Petersburga, względnie — przy przejściu 
w kierunku kolei transwersalnej: Petersburg— 
Jekaterynburg (Baltyk-Ural) — zagrażaćby mógł 
ten ruch w pierwszym rzędzie Wołogdzie. 

Wspominaliśmy wczoraj w artykule „Dwa zna» 
mienne fakty',.iż w razie skupienia większych 
sił na Murmanie mogłaby koalicya zagrażać 
stamtąd Petersburgowi. 

Mogłaby — dodamy — przez ewentualne zaję» 
cie wyżej wspomnianej linii transwerselnej dążyć 
i ku temu, ażeby następnie z Jekaterymbunga 
(pazez linię kolejową Jekaterynburg-Czelabińsk) 
związać Murman z terenem sybirskim, z jego 
linią transwersalną. 

Rozumie się, jak to zaznaczyliśmy wczoraj. na 
to musiałaby koalicya skupić na Murmanie sily 
niebagatalne. 

Co znaczy ów domniemany marsz na Powic» 
niec i jakiemi siłami rozporządza tu obecnie ivaz 
licya, dowiemy się może niebawem. 

Narazie charakterystycznem jest, iż sprestówa» 
nio petersbunskie zaprzeczając, jakoby od właz 
dzy sowieckiej odpadł Archangielsk, zaprzecza 
toż samo i co do Wołogdy. 


GATE wię „A f 2% E, 
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:.omunikat niemice Ę 
20 5. m. przyznaje, że w nacy z 20 na 27 9b, gli. 
wojska niemieckie opróżniły częściowo į planow» 
teren między Ourcq a Ardre i cofnely się w obro 
nie na linię Ferezcn=Tardexois—V Hlesen=Fardeno=e 


2 5 
is; ruchu tego nieprzyjaciel nie zauważył aż do 
popołudnia 27 b. m. Dopiero wtedy niemieckie 
straże tylne weszły w kontakt bojowy z oddzia- 
iami wroga. 

Na nowej linii obronnej nie zdolali się Niemcy 


długo utrzymać, Pod silnym naporem ataku fran- 


cuskicgo na południowy wschód od Fere en Tar 
aencis, wojska niemieckie tu walczące — całnęły 
się do linii tyłowych, jak komunikat powiada: 
„Stosownie do rozkazu, spełniwszy przedtem pos 
lecone im zadanie.“ 

Jeśli Niemcy nie zechcą narazić się na niebeza 
pieczeństwo grożące przez ewentualny cios fran: 
cuski od strony Reims, wymierzony na tyły lewe» 
go skrzydła cofającego się niemieckiego odcinka, 
kędą zmiuszeni swój odwrót w szybkiem tempie 
kontytuować, a nową linię oporu przełożyć o wie» 
le dalej na północ, na linię Vesle. 

Jasną jest rzeczą, że atak trancuskosamerykań: 
ski będzie się starał wykorzystać sukces swojegu 
oręża i zechce przeszkodzić Niemcom w spoistem 
i elastystycznem wyglnaniu frontu ku północy, 
bądźto niespodzianym wyżej wspomnianym cios 
sem od strony Reims, bądźto od zachodu t. j. od 
strony drogi Soisaon:Outchy le Chateau lub od 
strony odojmka między Aisne a kanałem Oise: 
Aisne; ten ostatni atak wdzierałby się, w razie 
powodzenia, na tyły przypuszczelnej nowej nies 
mieckiej linii obronnej nad Vesle. 

Zważywszy zaś, że Niemcy dla powstrzymania 
naporu wroga skoncentrowali w tym odcinku cle 
brzymie siły, dowództwo francuskie postara się 
zapewne o zaangażowanie tychże w innym ode 
cinku, długiego frontu na Zachodzie. 

Jak już dziś można stwierdzić na podstawie 
przebiegu i kierunku operacyj Focha, atak franz 
ouskoeamerylański 

nie był wielka ofenzywą koalicyi, 

któraby dążyła i szukała ostatecznego rozstrzyge 
mięcia; był to tylko rodzaj, na szeroką skalę 
rozwiniętej dywersyi lokalnej, dążącej do zniwee 
czenia i pokrzyżowania niemieckich planów za” 
czepnych, atakiem ma skrzydła niemieckiego kli: 
ma, jakto słusznie wskazywała nasza hypoteza w 
Nr, 158 „Naprzodu” 


KOMUNIKAT WIERCZONY NIEMIECKI. 

Na naszych uaowych liniach na zachód od Fere 
en Tardc"nojs odparliśmy silne ataki nieprzyja: 
ciełskie, przyczem zadano nieprzyjacielowi krwa: 
we straty. 


© e 
Błąd Tirpitza. 
Przeliczenie się wszechniemców co do Ameryki. 

Prasa niemiecka uznaje obecnie, iż ilość wojsk 
amerykańskich, przewiezionych do Europy, wys 
nosi około 1 i pół miliona. Wobec zresztą wybite 
nej roii, jaką odegrali Amerykanie nad Miarną 
przy odparciu ofenzywy. niemieckiej, żaden organ 
niemiecki nie decydował sią kwestyonować tej 
cyfry. Musiano przecież coś złożyć i na przewagę 
Hiozebną przeciwnika. : 

- 2 m przy podkreślaniu ogromnej ilości tan: 
ków, użytych do ataków — podkreślano, iż są 
om przeważnie pochodzenia amerykańskiego. 

Prey bej okazyi cofnijmy się wstecz. 

Chcemy tu przypomnieć moment, swego czasu 
bardzo podniecający opinię w Niemczech i całym 
obozie walczącym. 

(Mianowicie: pierwsze ostrzejsze starcie dyplo: 


 matyczne pomiędzy Niemcami, a Stanami Zjcede 


noczomemi, dwa prądy, które wtedy murtowały 
opinię niemiecka: jeden ostrożniejszy, za którym 
radby był iść ówczesny kanclerz, Bethmann=Floll: 
weg, mie chcący drażnić potęgi zamorskiej, drugi 
wszechniemieckosjunkierski, inspirowany w tym 


wypadku przez b, admirała Tirpitza, który to 
prąd drwił ze Stanów Zjednoczonych, dufny w 


„NAPRZOD" 
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niezawodną, jego zdaniem broń — łodzi podwod= | kin wraz z towarzyszami uciekł na terytorytm 


nych. 

Ten drugi prąd wywodził: pierwezym zadaniem 
Niemiec jest skruszyć blokadę angielską — przes 
ciwstawić jcj Środek, równej grozy. Naprężyć 
wszystkie siły w kierunku poranożenia łodzi pode 
wodnych, zaostrzenia ich walki — niechajby i z 
rezultatem wywołania wojny z Ameryką. Ans 
glia blokuje Niemcy z powierzchni wodnej, res- 
pons Niemiec brzanieć będzie: blokować wroga z 
głębin morskich! 

Dla militarzystów z krwi i kości, jak ów obóz 
junkiewski była, zresztą, Ameryka krajem kramar: 
skim jeno. Stałej armii miała tyle, ile Niemcy w 
jednej bitwie na bagnach mazurskich brali do 
niewoli... Niechaj Wilson prawi kazania, a Nieme 
cy miech czynią swoje! 

Przeoczano, że za tym kaznodzicją stał kraj 
potężny: i obszarem i masą ludności, syntetyzue 
jący w sobie wszystko co do prowiadzemia woje 
ny było potrzebne: liczbę i ludu i pieniędzy, bo» 
gsetwa przyrodzone: wszelkie ziemiopłody i sue 
rowce (jak Rosya), a obok tego czy ponadto ol- 
brzymi rozwój techniki i przesaysłu i charakter 
wytrwały, uparty, dumny anglossaski.. Że naród 
ten, gdy zechce wystawić anmię — zdoła, że przy 
tożsamości języka z Anglikami — w improwiza» 
cyi wojska dopomogą Amerykanom innstruktoe 
czy angielscy... 

Jumkierstmo jednak z takich argumentów roze 
wagi szydziło.. Upajało się myślą, że łódż pods 
wodna sprowadzi ewentualnę akcyę Ameryki do 
roziniarów nic nieznaczących. Znalazły się staty: 
styki, dowodzące, że ubytek statków nieprzyja» 
ciełskich — przez stowpedowanie przewyższy 
zdolność przeciwników regenerowania floty, dość 
pośpiesznej odbudowy okrętów na miejsce stra» 
conych. 

Sprowadzi się nie tylko wynwy w pierścieniu 
blokadowyim, lecz stopniowo zmniejszać się bę: 
dzie zdolność przewozową przeciwników. Więc 
Ameryka to strachy na wróble... 

Tymczasem — mimo wszystkich wysiłków ło» 
dzi podwodnych — koalicya nie tylko w dalszym 
ciągu korzysta z dowozu zamorskiego, bez które» 
go Anglia zwłaszcza jistnieóby nie mogła, lecz 
zdolamo przewieźć tyle wojsk amerykańskich 
wraz z wszystkiemi ich potrzebami: amumicyą, 
siłą pociągową itd. 

A łodzie podwodne? ich czyny, o ile o nich 
od czasu do czasu doniesie jakaś depesza, karbują 
się w pamięci, jako jakiś wypadek odewwany, 
jakiś szczegół krwawy — narówni z wiadomością 
o obrzuceniu bombami jakiegoś miasta przez lots 
ników. Prasa niemiecka, opinia niemiecka, otrza» 
skama z tymi epizodami pmzestała w nich wis 
dzieć ochronę przeciwko korhunikowaniu Euro- 
py z Ameryką, 

I szły szeregi amerykańskie do ataku z okrzy» 
kiem bojowym „Łusitamia'”'! 


Z ostatniej chwili. 


CHEŁMSZCZYZNA WCIELONA DO OB- 
SZARU OKUPACYI AUSTRYACKIEJ. 
Zarząd ekonomiczny sprawami Chemszczyzny 
spoczywał dotychczas w ręku austroswęgierskie» 
go Etappen Kommando, W tych dniach zarząd 
ten przejdzie do generalnej gubernii lubelskiej, 
co należy uważać za ostateczne wcielenie obsza- 
ru Chełmszczyzny do obszaru okupacyi austro» 

węgierskiej Królestwa. 
UWOLNIENIE JEŃCÓW POLSKICH. 

Jak z Wiedmia donoszą, jeńcy polscy z Króle: 
stwa Polskiego będą natychmiast wypuszczeni 
na wolność. Jeńcy przynależni do terytoryum o» 
kupowanego przez Austryę wrócą do domu, jeńs 
cy zaś z okupacyi niemieckiej wrócą na razie na 
terytoryum okupacyi austryackiej. 

NOWE ARESZTOWANIA W KIJOWIE. 

Po wyroku na Hołubowicza j Żukowskiego do: 
nosi „Vossische Zeitung“ w depeszy z Kijowa o 
aresztowaniu bylego ministra wojny Petlury i 
byłego ministra handlu Porsza, oraz bliskich jm 
osób pod zarzutem spiskowania przeciwko wła» 
dzy hetmańskiej. 

O GENERALISSIMUSA ARMII NA MURMA: 
NIE. 


Biuro Reutera zaprzecza, jakoby gen. Hurko 
został zamianowany naczelnym wodzem zbroj- 
nych sił koalicyi na Murmanie. 

NOWY POSEŁ NIEMIECKI W MOSKWIE. 

C. k. Biuro korcsp. donosi, że nowy poseł nie» 
miecki w Moskwie. dr Helfferich, przybyt 
już do stolicy Kiosyi i rozpoczął urzędowanie. 
UCIECZKA SPRAWCÓW ZAMACHU NA 

HR. MIRBACHA. 

Jak „Morg. Zig." donosi, sprawca zamachu na 

posła niemieckiego w Moskwie, niejaki Blu m» 
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| moteatru „Sztuka“ 
| trwającego od poniedziałku 29 do środy 31 b. m. 


ukraińskie. 
ŻAŁOBNE NABOŻEŃSTWO ZA CARA. 
Swenska „Telegramm Byran' podaje, że w. 

Sztokholmie odbyło się uroczyste nabożeństwo 

żałobne za byłego cara Mikołaja IL. 


NIKA. 
Kraków, wtorek 30 lipca, 

KRAKOWSKI KOMITET P. P. 5. D. odbęs 
dzie posiedzenie we czwartek 1 sierpnia w lokalu 
przy ul, Dunajewskiego 5, na III p., w sali biblio” 
tecznej. Początek posiedzenia o godz. 7 i pół 
wieczór. 

WALNE ZGROMADZENIE CZŁONKÓW. 
KRAKOWSKIEGO KONSUMU ROBOTNI: 
CZEGO odbędzie się w poniedziałek 5 sierpnia 
o godz. 7 wieczorem przy ul. Dunajewskiego 5, 
III p. Na porządku dziennym: i. Sprawozdanie 
z działalności, 2. Wybory Dyrekcyi i Rady Nade 
zonczej, 3. Wnioski. Wstęp na salę za okazaniem 
legitymacyi konsumowej, 


Z TRAGEDY! ROBOTNIKÓW. W sobotę 
wydarzył się w Jaworznie tragiczny wypadek 


równocześnie w dwóch szybach „Rudolfa“ i „Hes 
lenie“. Gdy rano górnicy zjechali na szychtę i 
udali się do swych zajęć, nagle w przednich gan: 
kach rozległ się straszny trzask i góra węgla 
łamiąc belki podtrzymujące skałę, zwaliła się 
zasypując nieszczęśliwe dwie ofiary. swego cięż: 
kiego zawodu. 

SPRAWY NAUCZYCIELSKIE. Zarząd Nas 
czelny Związku polskiego nauczycielstwa ludos 
wego zaznacza, że w konferemcyi „wszystkich“ 
organizacyi nauczycielskich mającej się odbyć w 
dniu 30 bm. w Krakowie nie bierze udziału Zawiga 
zek polskiego nauczycielstwa ludowego ani żadne 
z jego 160 Ognisk nauczycielskich czynnych w 
całym kraju. 

Jest rzeczą pożądana, aby i drobne grupy w 
nauczycielstwie podporządkowały się ustalony 
już dyróktywom ostatniego Zjazdu delegatów pca 
[wiatowych zgromadzeń nauczycielskich całej Gas 
licyi odbytego w dniu 21 lipca b. m. we Lwowie 
i nie wnosiły odręhną akcvą szkodliwego dla se+ 
mej sprawy zamętu, 

ZAKAZ NOSZENIA KRZYŻA ZA „WIER. 
NĄ SŁUŻBĘ". Komenda wojskowa zakazała 
wszystkim przynależnym do c. i k. wspólnej ar- 
mii noszenia: a) legionowego Krzyża „Za wierną 
służbę", b) wszystkich legionowych odznak pułe 


kowych, c) odznaki „Witkowice“ i t. p, d) 
wszystkich przez austryacki zarząd wojskowy 
niewprowadzonych odznak  legionowych. — 


Również zakazane zostało noszenie na mundurze 
guzików z orłem polskim. 

Zakaz ten jest o tyle dziwnym, że w c. i k. 
armii oficerowie i żołnierze moszą na bluzach i 
czapkach odznaki wydane przez poszczególne c. 
i k. armie, pułki i inne formacye. Zapewne pol- 
skie sfery poselskie zainterweniują w miarodaj: 
nein miejscu w celu uchylenia tego niewytłuma: 
czalnego rozporządzenia. 
| ADMINISTRACYA NIEMIECKA NA KO: 

LEJACH UKRAIŃSKICH, „Morgenztg.* donosi, 

że władze wojskowe niemieckie objęły w dniu 20 
b. m. kierownictwo ruchu kolejowego na Ukrali- 

mie. Ruch ten jest wyłącznie przeznaczony dla 
| wojska, bez dokumentów wojskowych i bez o» 
| twartych rozkazów podróż na Ukrainę jest nie» 
| dopuszczalna. 

CZY ŻYJĄ? Pet. ag. tel. zaprzecza kategory» 
cznie, jakoby Marya Spiridonowa i Kamkow 
zostali straceni. 

IJA REPIN — UMARŁ Z GŁODU. „Times“ 
donosi, że Ija Repin, największy malarz, jakiego 
Rosya wydała, umarł z głodu w Knokoli na gra» 
nicy rosyjsko-fińskiej. Repin urodził się w roku 
1844, jego najwspanialsze obrazy są „Zaporożcy- 
kozacy piszą do sułtana Mahomeda IV“, „Poe 
wrót z Sybiru“, „lwan Groźny z trupem przes 
siebie zamordowanego syna“, portrety Tołstoja, 
Liszta, Rubinsteina i inne. 
| i EE 


„ZŁOTY BRACISZEK', doskon”la 34aktowa 
komedya z niedoścignioną Heddą Vermon w roli 
tytułowej, oraz pierwszorzędny Gramat obycza: 
jowy „Walka o szczęście”, którego treść stanowi 
fragment z życia młodej dziewczyny, wciągniętej 
nieświadomie w bagno, a następnie odrodzonej z 
upadku, niestety po to tylko, aby ulegając pory» 
wom serca zginąć tragicznie — oto senzącyjna 
atrakcya najnowszego programu popularnego ki- 
przy ul. św. Jana, Programu. 


włscznie dopełniają artystyczne produkcve miej: 
scowej orkiestry, złożnej z najwybitniejszych 
współczesnych muzyków polskich. 31 
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Obrady w Izbie panów. 
Mowa br. Hussarka. 

Minister na wstępie zaznaczył, że wojna dla 
mocarstw centralnych od początku była wojną, 
podjętą w occlu obrony. Jesteśmy zawsze gotow! 
wyciągnąć z tego konsekwencyt i zawrzeć pełen 
honoru pokój. Jak długo jednakowoż nieprzyja» 
ciele stoją na stanowisku jednostronnego dylkitae 
tu, nie pozostaje nic innego, jak wojnę z całą es 
nerglą i intenzywnie dałej prowadzić, 

Przymierze z państwem niemiedkiem stało się 
sprawą serc obu stron i przymierze to będzie jes 
szcz» pogłębione, 

Prozydent ministrów omawiał dalej zagadnie» 
mia pracy wewnętrznej, a na końcu oświadczył, 
że Austrya wypełni swoją misyę tylko wtenczas, 
jeżeli się stanie wszystkim szczepom ją zamies 
szkującym, współną ojczyzną, a do tego celu 
dojść można tyłko wtemczas, jeżeli będzie zawe 
sze świadomą tego, że we wartości narodu nie: 
mieokiego tkwi źródło jej mocy kulturalnej. 

Po przemowie pręż. ministrów w  dyskusył 
budżetowej zabierali głos hr. Czernin, Barwiński 
i dr Starzyński, który polemizował z wywodami 
Barwińskiego na temat podziału Galicyi. Polacy 
nigdy mie złożą oświadczemia, że godzą się na po» 
dział Galioyi. 

Sowiepryum Badadao nastaje przyjęto. 


„Aktywiści“ przeciwko 
„tłtra-aktywizmowi". 


kr Ra wywody podaje piotrkowski 
„Dziennik Narodowy”, ów sławetny organ depar» 
tameneki, żaląc się na nadmiar ugody i na taktykę 
Studnickiego, oraz , „Godziny Polski". 

„Dziennik Narodowy” prawi przy tej okazyi o 
„godności narodowej”, której nie można przekrae 
czać w zapale ugodowym. Ten sam „Dziennik“, 
który nie widział podeptania tej godności nawet 
w ohydnych denuncyacyach, uprawianych prze» 
ciwka Piłsudskiemu. 

Pismo to jednak widzi dziś, jak jego obóz traci 
grunt pod nogami. Chce ta przypiszć ekscesom 
ostatniej chwili. 

Dla mego nawet „Godzina Polski”, krej pojas 
wienie się przecież, jak wiadomo, witano szyders 
czą przemianą jej nazwy, widząc w niej organ po- 
liryki niemieckiej w Polsce, dopiero teraz miała 
się odezwać tonam gadzinowym, dogodzić Kaka 
sł 

DE teraz wedle „Dziennika Narodowego" 
pismo to, w którem umieszczał swe artykuły p. 
Łempłeki, uległo przykrym zboczentom w kierun- 
ku „ułtrasaktywizmu”. 

Teraz dopiero strofuje je „Dziennik Narodoe 
wy”... 
Ba, nawet teraz dopiero stwierdza (on, że Niems 
cy nie goreją chęcią stworzenia wojska polskiego. 

Zdobi się „Dziennik“ w togę godności narodo" 
wej, ale z pod tej togi, jak szydło z worka wyzie» 
na obawa, że zbyt jaskrawe pnzejawy ugody wys 
wołają zupełne zohydzenie jego kursu. 

Więc woła: „Gdy się patrzy na te karkołomne 
nieraz deklaracye i wyznania wiary, to wcale się 
dziwić nie można, iż pewne hasła polityczne, w 
założeniu słuszne, tak mało mają u naa posluchu“. 

Poniżej przytaczamy ważniejsze ustępy , tego 
artykułu, zatytułowanego „Ultrasaktywizm” i mas 
jącego ratować kurs ugodowy nawoływaniem do 
umiarkowania w formach: 

„Od dłuższego już czasu — pisze „Dziennik* — 
zachowanie się niektórych „skrajnych“ aktywistów 
jest przedmiotem oburzenia kół politycznych bez 
różnicy kierunków. 

Olśnieni potęgą niemiecką, gotowi są ci ultra: 
aktywiści do usankcyonowania prawie wszystkie: 
go, co władze okupacyjne i nieokupacyjne niemie» 
ckie w stosimku do społeczeństwa polskiego 
przedsiąwezmą lub zarządzą. 
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„NAPRZÓD* 


roną tych objawów „ultrasugodowych" było 
wystąpienie „Godziny Polski“, organu, którego 
kurs dobrze jest znany społeczeństwu polskiemu. 

Ale ostatni występ organu p. Napieralskiego 
jest poprostu niesłychany w artykule p. t. „Otwar» 
te karty „Godzina" wyraźnie stanęła w obronie 
hakaty pruskiej, a przeciwko społeczeństwu pol» 
dkiemu w zaborze pruskim! 

Na omawienem posiedzeniu Rady Stanu przy» 
wódca Koła Międzypartyjnego pos. - Świeżyński 
powiedział, że „trzeba przedewszystkiem dać 
pewną ilość swobody tym braciom naszym, którzy 
są we władamiu państw centralnych, których swo» 
body bynajmniej rozszerzane nie były”. 

Przyznać trzeba, że jest to łagodne i wzgłędne 
określenie tych bolesnych spraw, które- każdego 
Polaka głęboko dotykać muszą. Nie zapominajmy 
przytem, że abstrahując od strony uczuciowej — 
spór polskospruski ‘a raczej kurs polityki pruskiej 
wobec Polaków stanowi jedną z głównych trudnox 
ści połskomiemieckiego porozumienia... 

Poczem stwierdza „Dziennik Narodowy": 

„.„„Nie można tej przykrej sprawy ujmować tak, 
jak to czymiła „Godzina Polski“. Ten organ „ul: 
tnarugodowy” zwraca uwagę, że sam fakt poruszes 
mia tej sprawy w takiej formie (przez p. Świe» 
żyńskiego) może być uważany za mieszanie się w 
wewnętrzne sprawy obcego państwa. W dotych» 
czasowej praktyce takie mieszanie się z trybuny 
parlamentarnej mie było tolerowane i dziwimy 
się — twierdzi „Godzina“ — że rząd polski nie 
zareagował na to od siebie. 

Meritum sprawy „Godzina“ tak określa: ...„od 
wybuchu wojny zaszły pewne zmiany na lepsze 
i że wymienimy tylko obsadzenie katedry w Poe 
znaniu, zniesienie ustawy wywłaszczeniowej, pa: 
ragrafu językowego i t. p. Dalsze ulgi uzależnione 
były od stanowiska samych Polaków, którzy jev 
dnak nie objawili żadnych skłonności, by dojść 
do porozumienia i wygładzić różnice." 

Nie ulega wątpliwości, że hakatystyczne „All: 
deutsche Błaetter przyklasną temu „stwierdzeniu“ 
rzekomo polskiemu, zyskawszy nagie sprzymie> 
rzeńca w orgamie katolickoswarszawskim. Ale 
społeczeństwo polskie i niewatruta opinia publi» 
«zna inaczej określa ten nagły akces, nowy kurs 
ugody bez zastrzeżeń. Tego rodzaju tonów nie 
można było dotąd zauważyć w prasie polskiej. 

„Godzina Polski“ reprezentowała od początku 
kierumek aktywistyczny. W ostatnich jednak czas 
sach stała się organem nielicznych zwolenników 
ultraaktywizmu, którzy nie licząc się z istotnymi 
stosunkami wewnętrznymi i zewnętrznymi, pro» 


pagują ugodę polsko- "niemiecką za wszelką cenę. 


Musi istnieć granica, której ugoda nie może 
przekroczyć: jest nią godność narodowa. O tem 
winni pamiętać zwolennicy ultra ugody: p. Stu» 
dnicki i mie RT pig RP Polski“. 
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Bolszewickie zarządzenia, 


Dekret moskiewskich komisarzy ludowych, da» 
towany 28 czerwca b. r, zapowiada upaństwowie- 
nie bardzo wielu gałęzi przemysłowych, a wśród 
nich prawie wyłącznie towarzystw, opierających 
się na akcyach i udziałach, a posiadających zna» 
czniejsze kapitały, Upaństwowione przedsiębior: 
stwa na razie pozostają pod kierownictwem dos 
| tychczasowych właścicieli, którzy je mają nadal 
finansować i są uprawnieni zyski z nich zabierać 
dla siebie. Właściciele zatem znajdują sę według 
dekretu 
w charakterze dzierżawców, nie płacących czyn: 

szów dzierżawnych, 

Błędne jest zatem pojęcie, jakoby upaństwo wie: 
nie czy unarodowienie rosyjskiego przemysłu 
przez rząd sowietów polegało na zupełnym wys 
kluczeniu kapitalistów: dekret bowiem faktycznie 
oznacza państwo tylko jako fonmalnego właści: 
ciela przedsiębiorstw przemysłowych. 

Z podstawowych zasad, dotyczących uspołc» 
cznienia, wiele weszło już w życie, a mianowicie: 

1. Przeprowadzono zupełne  scentralizowanie 
poszczególnych barków w jeden bank ludowy; tak 
n. p. funkcyonuje już w Piotrogrodzie. 15 filii je: 
dnolitego banku ludowego; 

2. Uznanie handlu zagranicznego za monepol 
pństwowy peoriągnęło za sobą utworzenie organi- 
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zacyń, podzielonej na poszczególne sekcye dla naj- 
ważniejszych artykułów handlu; 

3. Są w toku prace, mające na celu przeprowa» 
dzenia statystyki, dotyczącej wszystkich gałęzi 
przemysłu; 

4, Dokonano już 
zupełnego uspołęcznienia przedsiębiorstw, żeglugi 
na rzekach i jeziorach śródlądowych, przemysłu 

naftowego i węglowego; 

5. Utworzono całą sieć stacyi radiotelegerafi. 
ocznych, otwarto kilka tysięcy nowych urzędów 
pocztowych; 

6. Przez utworzenie gubetnmialnych . i powiatos 
wych sowietów gospodanczych położono podwali» 
ny dla zorganizowania administracyi gospodarstwa 
ludowego., Sowiety te funkcyonują już w 37 gubec: 
niach; 

4. Powołano już do życia ponad 20 państwo» 
wych central, z których każda jest organem naj: 
wyższej Rady gospodarczej. Każda z central ma 
powierzone sobie kierownictwo pewnej gałęzi 
przemysłu i dziala w kierunku unarodowienia pos 
wierzonego sobie działu; 

8. Rozciągnięto opiekę państwową nad produks 
cya, aby nią pokierować planowo, 

Tak n. p. dla budowy gospodarczych maszyn 
ustalono 7 normalnych typów pługów, zamiast 
dotychcząsowych 40, a sporządzanych w najroze 
maitszych fabrykach; 

9. Wszedł w życie system zakupów państwo 
wych; między innymi przeznaczono ze środków 
państwowych na zakup bawelny 500 milionów, na 
zakup maszym rolniczych 400 milion., artykułów 
przemysłu tkadkiego prawie móliand rb. Powięk« 
szono do przeszło 30.000 liczbę składnio stowargys 
szeń konsumowych. Dzięki tym zarządzeniom 


wygasa powoli handel prywatny, 
a spekułacya ma coraz mniejsze pole do swych 
eksperymentów; 

10. ułożono po raz pierwszy od 2 lat dokładny 
budżet; 

11. Dla odpowiedniego rozdziału sił roboczych 
powołano do życia liczne glełdy pracy (pod kon: 
trolą robotników). Zawodowe związki robotnicze 
wypracowały zasady, na których ma się opierać 
dyscyplina pracy robotniczej. 

Przeprowadzono przymusowy rozdział mieszkań: 
obszemne mieszkania burżuazyjne oddano rodzi. 
nom robotniczym. 

Każdy robotnik raz w roku ma prawo do korzy: 
stamia z płatnego urlopu. Obowiązek pracy nie 
istnieje, jednak każdy robotnik w Piotrogrodzie 
i Moskwie ma prawa do otrzymania półtrzecia 
razy tyle środków żywności, co burżuj; 

12. Nastąpił już prowizoryczny rozdzłał między 
wieśniaków dóbr wielkich właścicieli, 

Założono około 100 wielkich przedsiębiorstw gos 
spodarczych na kollektywistycznych podstawach. 
Poraz E aua w history] Boyi | wydatki na os 
Świa ły wydatki na armię. 
Rozdział = od Ra m STH, się bez ja» 
kiohkolwiek wstrząśnień. 

Przeciwnicy bolszewików w Rosyi z grup socya- 
listycznych występują z ostrą krytyką całego pla» 
nu odbudowy życia gospodarczego, wprowadzane» 
go w czyn przez rząd sowietów. Uważają oni, że 
owo „unarodowienie* wielu przedsiębiorstw i gas 
łęzi przemysłu jest tylko w zasadzie, w  teporyl 
przeprowadzone, gdyż dekret pozostawia dotyche 
czasowym posiadaczom ich fabryki, pozwala im 
je finansować i zyski chować do własnej kieszeni. 
Następnie obecna wszechpotęga wydziałów roboa 
tniczych, mie opierająca się na wyszkolonych faa 
chowo rzeszach robotniczych, mimo całej wyrwie: 
ranej presyi nie będzie zdolna sama przez się 
przeprowadzić socyalistycznych gospodarczych 
postulatów. A zawodowe wyszkolenie rosyjskich 
mas robotniczych jest minimalne. Bolszewicy za» 
garmąwszy władzę, celowo na drugi plen usunęli 
organizacye związków zawodowych, używając ja» 
ko narzędzia egzekutywy żywiołów robotniczych. 
Zresztą po co właściwie potrzebne związki zawo 
dowe — mówi zgryźłiwie mienszewik Grigor. 
janz — jeżeli „socyalizm" już jest í przemawia do 
agóła za pośredniotwem tak powołanych zwiastu: 
nów, jakimi są czerwono-=gwardziści z karabinami 
maszynowymi? 

RREEDEBICICIHRIEA | 
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Komunikat austryacki. 
Na froncie włoskim wałka artyleryj i utarczki. 


W Albanii przeciwnacisk „nieprzyjaciela wywo 
iany naszemi natarciami wzmógł się. Na nasze 
stanowiska w dolinie Semeni przypuścił nieprzy: 
jacieł pięć przeciwataków, które załamały się 
wśród. krwawych strat, dzięki dzielnej postawie 
obrońców, których artylerya znakomicie wspiera: 
ia. Również w górach Mali Siloves atakował nie: 
przyjaciel czterckrotnie, lecz daremnie. Odpasto 
vo częścią ogniem, częścią przeciwnatarciem. 

Szef szłfaDu gruer a "na 
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miasta : z kraju. 
C w, PRZYJĘCIA KRÓLEWIAKÓW 
DO UNIWERSYTETU KRAKOWSKIEGO. 


Rektorat Uniwersytetu krakowskiego podaje do 
wiadomości publicznej w głównych zarysach 
przepisy, tyczące się przyjmowania na Uniwer: 
sytet obywateli Królestwa Polskiego. 
Nowo-wstępujący ta uniwersytet muszą przer 
dłożyć świadectwo złożonego egzaminu dojtzaz 
lości. Prócz świadectw dojrzałości, uzyskanych 
w średnich szkołach austryackich i w rządowych 
gimnazyach rosyjskich, ważne są tylko śŚwiadez: 
ctwa dojrzałości, uznane przez ministerstwo wy» 
znań i cświecenia publicznego w Warszawie 1 | 
dające prawo wstępu na Uniwersytet WATSZAW» 
ski. Słuchacze, którzy pragną się przenieść z U» 
niwersvtetu warszawskiego na krakowski winni 
prócz świadectw dojrzałości i książeczek wpiso: 
wych z uniwersytetu warszawskiego przedłożyć 
także świadectwo odejścia z uniwersytetu. 
Kobiety, które mie są poddanemi austryackie= 
rai, mimo, że posiadają warunki wyżej podane, 
muszą uzyskać zezwolenie c. k. mimisterstwa o- 
Asa) w Wiedniu. Wpisy na uniwersytet rozpo» 
czynają się w zunowem półroczu 23 września i 
trwają do 8 października. 
WYWÓZ SŁONINY. Na dworcu kolejowym 
przytrzymano dwóch szeregowców, Grzegorza 
Spuderka i Gotfrieda Kerstena, obu z Wiednia, 
w chwili, gdy w plecakach usiłowali wywieść do 
swego ojczystego miasta kilkadziesiąt kilogra» 
mów słominy, nabytej w sklepie miejskim przy ul. 
Jabionowskich. Słoninę zakwestyonowano, a po» 
mysłowych żołnierzy oddano wojskowości. 


| 
| 
l 
| 
| 
| 
SZANTAŻYSTA W MUNDURZE. Na skw | 


tek doniesienia p. Anieli J. aresztowano jedno: 
rocznego ochotnika, 20:letniego M. K. z Podgó- 
rza, za usiowany szantaż i wymuszenie. K. gro» 
zili m J» podając się w liście za urzędnika poli: 
cyjnego, aresztowaniem za fałszowanie doku» 
mentów i ukrywanie legionistów, jeżeli do rąk 
posłańca nie złoży większej kwoty pieniężnej. — 
W chwili, gdy posłaniec z listem, rzekomo za» 
wierającym żądaną kwotę, wręczał owemu mło» 
dzieńcowi, aresztował go agent policyjny. 

OPERATORZY I POMOCNICY ZATRU=» 
DNIENI W KINACŁi w Krakowie, wnieśli za 
pośredni ctwem zk i Związku metalow» 
(OS m 


| 
Flaszki JĄ 
z wody minerelnej 
kupuje każdą ilość i płaci 
najwyższe ceny fabryka 
„ISKRA“, Kraków, ulica 
Łobzowska l. 8. 


upije garderohe meska 


używaną i £ p. 
Korespondentkę napisać do 


L. SCHMAUSA, 
Kraków, Szeroka 22. 


Sprzedam. E 


wiem za 


piękną willę w mieście po- 
wiatowem. Potrzebnagotówka 
60.000 K. — Zgłoszenia pod 
„Willa“ do Działu Inserato- 
wego „Naprzodu“, Kraków, 
ulica Grodzka l. 13. 


ULICA 
Do sprzedania |i- 


urządzenie maszynowe do fa- 
brykacyi pudełek okrągłych | 
z wiór drzewnych. Zgłoszenia 
pod „Maszyny“ do Działu In- 
seratowego „Naprzodu“, Kra- 
ków, Grodzka 13, 


JBABŁRA 


w większych ilościach, 
ziarnka orzechów włoskich 
i laskowych, orzechy tłuczo- 
ne zakupuje Parowa fabryka 
imarmolady Stanisław Garguł 

w Jarosławiu. 


Slusarz 

maszynowy monter, starszy 
wolny od wojska d!a zmiany 
miejsca poszukuje SSI 
stałej w przedsiębiorstwie | | 
przenysłowem na prowincyi, 
„xa dobrem wynegrodzeniem, 
1uiezzkuniem i aprowizacyą. 
Zgłoszenia pod „Slusarz* doj- 


Działu Taseratowego „Naprzo- parat handlarze głrazów 


du“, ulica Grodzka 1. 13. 
EE | już nadszedi wielki transport 
obrazów świętych, w różnych 


Kiika dziewcząt | a i 


znajdzie zajęcie w fabryce 


KRAWCÓW 


na damską i męską robotę 

jakoteż spódniczarki poszu- 

kują Bracia Gisser, Kraków, 
Floryańska 36. 


Zdolne panny 
samodzielne 
z płacą dzienną od K 8 wzwyż 


potrzebne do 


ratowii sakied damskirh 


p pda nik 2, JI. piętro. 
Tamże potrzebna panienka do 
nauki. 


Rreawe ZY 


zdanej da szycia w A CD-i deseniach. — Zamiejscowym | 
Szusuja S'ę. zwracim koszta podróży. 
M «domość w Dziala inser. | £. FAUBLER, Krakóa-Yodpó- 
odu, Grodzka 13, I. p.i- rze, slita kcjtaua l. 10, 


m 


nych przyczyn ręczyć nie może. Polscając 
się dalszym łaskawym względom, kreśli się 


„TĘCZA“ PRALNIA i FARBIARNIA KRAKÓW 


„Iskra“, Kraków, Łobzowska8 | 


.— Redaktor odpowieczielny : 


NAPRZOD 


ców żądania skrócenia czasu pracy i podwyższe» | 
nia płacy. Wysokie kary, które dotąd nakładane, 
mają być zniesione, zaś każdy operator po 6- 
miesięcznej pracy otrzyma ld«dniowy urlop pla: 
tny. Żywimy wiepłonną nadzieję, że w tych cięż» 
kich czasach właściciele kin żądania pracowni: 
ków traktować będą po obywatelsku. 


Z C. K. POLICYI otrzymujemy następujące 
pismo: Wskutek reskryptu c. k. Namiestnictwa 
we Lwowie z dnia 19 lipca 1918 L. 94060/2973 XIX 
upraszam po myśli par. 19 ustawy prasowej o u» 
mieszczenie w najbliższym ukazać się mającym 
numerze dziennika nast spującego a isa 


ZAWIADOMIENIE 


Podpisany Zarząd donosi, że wszelkie po 
zień 15 czerwca 1918 roku do oczyszcze- 
nia i farbowania oddane przedmioty są we 
filiach gotowe do odebrania. Prosi o ła- 
skawe bezzwłoczne wykupno tychże, albo- 


3187 
dalsze ich przechowanie z róż. 


EBAISETEICRENE* LS 


CZARNOWIEJSKA L. 72. 


Dębowego drzewa 


i 


okrągiego, nadającego się do 

| fabrykacyi mebli, pierwszej ja- 

| kości 1000 m” jest do sprze 

dania ab wagon w środkowej 
Galicyi. 

Wiadomość w Biurze ogioszeń FELIKSA) 

STATTERA, Kraków, Grodzka 15. 


Najlepsza i najsiiniejsza 
alkaliczna woda TAE A ą 
„GRURER SAUERBRUNIE 


35 R0DRODGBODOEDOROSKCGRDE zacosp% 


Keras Pyrzcysti, 


CEAL 


ita EE 
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Urukernia Leusyz, UrzEŻW, 


Nr. 165 


„Z powodu zamieszczcnego swojego czazi 
tutejszych dziennikach artykułu pod tukas 
„Fermenty w Zakładzie odzieży”. którego treść 
mogłaby bezpodstawnie i nieslusznie dotknać Qa 
sobistości, stojące na czele aZkładu odreieży, 
sobistości, stojące na czele Zakladu odzieży. 
jako instytucya 5owołana do życia przez rząd ra 
podstawie rozporządzenia ministervalnego z dn. 
21 września 1917 obowiązany jest przeprowadzać 
rozdawnictwo odzieży w ramach przepisów wy: 
danych w tem rozporządzeniu, których celem 
jest równomierne zaopatrzenie ludności w odzież 

Trudności organizacyjne zwiększone rozległo» 
ścią kraju i niekorzystnym stosunkiem rozporzą: 
dzalnego towaru do jego zapotrzebowania, spo: 
wodowały gwłokę w akcyi rozdzielania, która 1 
bez tego wymagała zapobiegliwego i wsizechstron- 
nego przygotowania z wykluczeniem wszelkiej 
dorywezości, mogącej okazać się nader szkodli* 
wą w skutkach, a zresztą ustawowo nieĝopw 
szozalnej. \ 

W tym przedmiocie wyłoniła się w łonie Wy» 
działu różnica zdań, która spowodowała ustąpie= 
nie jednego z członków prezydyum Wydziału, 

Odbiegające od tego stanu pogłoski, poddające 
ujemnej krytyce działalność Zakładu są niesłur 
szne. Dzięki energii i niezmordowanej pracy 
prezesa Zakładu radcy dworu dr Szarskiego, oraz 
Dyrekcyi Zakładu rozpoczęcie skomplikowanej 
akcyi ogólnego rozdziału nagromadzonych przez 
Zakład towarów w sposób równomierny w ca: 
łym kraju jest już kwestyą EO czasu”, 
Starosta Lewicki, komisarz rządowy krajowego 
Zakładu odzieży, c. k. radca rządu i kierownik 
Dyrekcyi policyi (podpis nieczytelny). 

MATKA JANA RZEPCZYŃSKIEGO, leg. I 
br. I p. p. baoñ, ostatnio przebywającego ma wło» 
skim froncie, prosi kolegów i znajomych o po» 
danie obecnego adresu swego syna, ewentualnie 
o doniesienie co się z nim stało pod adresem 
Franciszka Rzepczyńska, 'Trojanowice, poczta 
zielinki. 

DEMONSTRACYE W WIEDNIU, Wczoraj 
rano znów rozegrały się burzliwe sceny w wiel- 
kiej hali targowej z powodu braku mięsa. Była 
tylko baranina, której nikt nie chciał kupować. 
Wkroczyła policya, wypchnęła  demonstrujące 
kobiety i zarządziła zamknięcie hali. Na jutro 
I lak ala mej mięsa wołowego. 


-r 


;| Wieczorny kurs maturyczny 


dla ludz! w dzień zajątych, a chcących uzupałnić swe studya, 
otwiera sią w sierpniu, 


Wnisy ul. a kai 20, WIĘ. na lewo, w godz, 6-7'/2. 


a Maryacki 3 
$ A rostantatya i i butet oraz gauinet z ocobiem wejściem 


peleca 
śniadania, obiady i kolacye, duży wybór wędlin 
wiejskich czysto wieprzowych. — Ceny przystę- 
pne. — Wina austryackie i wepierskie, czerwone 
i białe. Wódka. rierbata. Piwo beczkowe. 


|CZELADNIKOW SZEWSKICH 


do nowych robót męskich : damskich 


bardzo dobrych warunkach 
poszukują 
Warsztaty szewskie Związku gospodarczego 


Kraków, uł. Wielopcło 20. 
Zgłoszenia codziennie między godz. 8—2 oraz 2—6 poxol, 


——m——m m 


(WIEDZA, LSZAIĘ PARCHI 


usuwa najszybciej dra Fleseha orygi" 
nalna, prawnie ochroniona maść Skakor 
form, nie brudzi, zupełnie bezwonna. Próbny 
słoik IL 5— , duży słoik K 5—, porcya familijna 
K 19—. Baczność na markę «chr. „Skaboform*. 
Główne skiady: Lwów: A ptekarz S s . Hay; Kraków : 
Apteka pod Białym Oriem, Rynek główny . A-B 45, 
Apteka Dod ziorym orłem Wilnelma Ehrlicha ul 
Krakowska 11; Frzemyśl: C. k. obwadową Apteka 


M. Schwarze; "Jarosłew: Apteka pod Cz zArnyn 
Oram Józefa Kounfa; Tarnow: Apteka Obwo 


dowa J. Niesiołow skiego; Urukzbygz: Apteka pod 
Opatrznością G. F. To ;biaezka; Kałomy ja: Auteka BBS 
Ybwodowa Dr. Stefana Stenzie: Howy Sącz: Apteka gA 
„arena Gurzeckiego, Główny sklad dla Rzoszowa 
BNCWI OAK obwodowa avteka w Rzeszowie 


Mepaiewakia mlalo 1.5 
A co Sadio: 


